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Niech będzie pochwalony Jezus Chrystus!
Niniejszy „Głos Marjacki" poświęcamy sprawie mi­

syjnej a specjalnie Wystawie misyjnej w Radomiu.
Do niedawna uważano nas za naród bez wszel­

kiego zmysłu i zrozumienia misyjnego. Polska nie­
wiele dotychczas robiła dla ruchu misyjnego, bo zre­
sztą i nie mogła. Dziś już znacznie lepiej. Zajęcie 
się misjami rośnie z dnia na dzień.

Powstają stowarzyszenia misyjne, powstają liczne 
sekcje misyjne we wszystkich częściach kraju, orga­
nizuje się w większych środowiskach dni misyjne, 
szerzy się Papieskie dzieło Rozkrzewienia Wiary, 
powstają szkoły i instytuty misyjne.

Dziś już wszyscy wiedzą, że jeszcze przeszło ty­
siąc miljonów ludzi żyje w pogaństwie, i że my kato­
licy żyjący w wierze prawdziwej, uprzywilejowani przez 
Opatrzność, mamy święty obowiązek, nietylko mo­
dlić się co dzień „Przyjdź Królestwo Twoje", lecz także 
wytężyć wszystkie siły, zdobyć się na ofiary, by to 
Królestwo Boże naprawdę się ziściło, by w tern Kró­
lestwie znaleźli się wszyscy ludzie i ten miljard nie­
szczęśliwych pogan, naszych braci

Dziś już wiedzą wszyscy, że idei bolszewickiej 
i akcji bezbożniczej, docierającej wszędzie, a propa­
gującej nienawiść wśród narodów i ras całego świata, 
trzeba z konieczności przeciwstawić równie intensywną 
propagandę miłości wśród wszystkich narodów 
i ras całego świata. Zadanie to spełnia dziś wielka, 
cały świat obejmująca praca misyjna, praca oparta na 
bezgranicznej miłości Boga i bliźniego.
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Z jednej strony:
„Idąc tedy deprawujcie wszystkie narody";

A z drugiej strony:
„Idąc tedy nauczajcie wszystkie narody";

Z jednej strony:
Propaganda zła, niewiary i zniszczenia;

Z drugiej:
Propaganda miłości, wiary i kultury.

Celem ujednostajnienia wysiłków na rzecz Misyj 
na terenie Radomia utworzono 24 września 1930 r. 
Komitet misyjny, złożony z przedstawicieli stowarzy­
szeń i sekcyj misyjnych ze wszystkich parafij radom' 
skich oraz ludzi, interesujących się sprawami misyjnemi.

Przewodniczącym jestks. proboszcz parafji Opieki 
Najświętszej Maryi Panny, a sekretarzem ks. Adam 
Powęska, wikarjusz parafji św. Jana.

Komitet ten urządził w dniach od 18 do 24 kwiet­
nia b. r. pierwszą Wystawę Misyjną.

Otwarcie Wystawy.
Otwarcie Wystawy odbyło się w Resursie Rze­

mieślniczej, w sobotę, dnia 18 kwietnia b. r., poprze­
dzone nabożeństwem w kościele Opieki N. M. Panny 
o godzinie 12-ej w południe.

Sale wystawowe zapełnione przedstawicielami 
władz, stowarzyszeń i zaproszonymi gośćmi. Z wy­
biciem godziny 12-ej w południe zjawia się u wejścia 
na Wystawę przedstawiciel Protektora Wystawy J. E. 
Ks. Biskupa Ordynarjusza Włodzimierza Jasińskiego, 
ks. prałat Stanisław Puławski, dyrektor diecezjalny 
Pap. dzieła Rozkrzewienia Wiary w towarzystwie 

ks. kanonika Jana Wiśniewskiego, ks. prałata Józefa Ro- 
kosznego, ks. kanonika dra Kosińskiego, ks prałata 
Gierycza, ks. kanonika Sobierajskiego, ks. dra Głąbiń- 
skiego, ks. Fr. Chlebnego, ks. Łukasika, ks. dra Ste­
fana Grelewskiego, ks. Adama Powęski i ks. Kazimie­
rza Wędzikowskiego.

Przybyłego przedstawiciela Pasterza Diecezji wita 
przewodniczący Komitetu misyjnego, oświadczając, że 
skromna ta Wystawa doszła do skutku wysiłkiem 
i ofiarami groszowenąi ludzi dobrej woli, zgrupowa­
nych w stowarzyszeniach religijnych, dzieci, mło­
dzieży i robotnic. Wystawa ta jednak chce być cząstką 
olbrzymiej misyjnej pracy Kościoła św. na całym świę­
cie, chce być w łączności z pracą polskich misjona- , 
rzy, chce być wyrazem hołdu dla Ojca św. Piusa XI 
papieża misji i dla obu Biskupów — Pasterzy naszej 
diecezji.

W odpowiedzi ks. prałat Puławski wyraża w imie­
niu Protektora Wystawy i w imieniu własnem swą 
wielką radość, że ta pierwsza Wystawa dochodzi do 
skutku właśnie w Radomiu, w tern najliczniejszem 
środowisku diecezji sandomierskiej i ma przekonanie, 
że idea misyjna zapali coraz liczniejsze szeregi, które 
będą oparciem dla tych, co pracują na froncie misyj­
nym dla pozyskiwania dusz pogańskich dla Chrystusa.

Potem przewodniczący Komitetu odczytuje list 
Protektora Wystawy J. E. Ks. Biskupa Włodzimierza 
Jasińskiego tej treści:

Biskup Sandomierski, dnia 15. IV 1931. Nr. 2533.
„Z wielką radością przyjąłem wiadomość o przy­

gotowaniach do Wystawy Misyjnej w Radomiu, którą 
uważam za spełnienie myśli J. Świątobliwości miło­
ściwie Kościołem św. kierującego Namiestnika Chry­
stusowego Piusa XI Papieża, który w Wiecznem mie­
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ście niezmiernej doniosłości Wystawę Misyjną dla 
świata katolickiego zorganizował.

Dokonane dzieło świadczy o duchu Bożym, któ­
rego jednym z objawów jest apostolska działalność 
misyjna.

Wyrażając żal, że obowiązki nie pozwolą mi wziąć 
udziału w tern zbożnem dziele, ślę podziękę dla pra­
cowników i pasterskie błogosławieństwo dla kapłanów 
i uczestników"

./ Włodzimierz Bp.

Po odczytaniu listu ks. Prałat Puławski przecina 
wstęgę o barwach papieskich i ogłasza Wystawę 
za otwartą.

Następują zdjęcia fotograficzne, potem produkcje 
chóru szkolnego, utwory: „Hasło", „Nasz dom" i „Pieśń 
misyjna" pod kierownictwem naucz, p. Marji Kostrze­
wmy ze szkoły im. Kościuszki. Dzieci śpiewają ze 
sceny na której dominujące miejsce zajmuje dużych 
rozmiarów portret Ojca św. Piusa XI, jakby błogosła­
wiącego Wystawie, odpowiadającej tak bardzo Jego 
intencjom i Jego pragnieniu wciągania do pracy mi­
syjnej katolików całego świata.

Organizacja Wystawy.
Wystawa podzielona była na dwie odrębne grupy:
I. Eksponaty, pochodzące z krajów misyjnych;

II. Eksponaty miejscowych ofiarodawców na 
rzecz misyj.

W pierwszej grupie wzięli udział następujący wy­
stawcy:
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1. Księża Misjonarze z Krakowa z bardzo bo­
gatymi eksponatami jak: dywan modlitewny z Persji, 
obrazy malowane tuszem z Chin, hafty z Madagaskaru, 
modele ubrań chińskich, plecionki do spania, różne 
wyroby skórzane, rzeźby z życia chińskiego, rzeźby, 
wyobrażające słynne tortury chińskie, części ubrań 
z krajów misyjnych, bożki, ryciny pogańskie, wreszcie 
wykresy i mapy orjentacyjne, z których dowiedzieliśmy 
się, że w Chinach istnieje misja polska w Skuntehfu 
z przełożonym ks. Ignacym Krausem na czele.

Eksponatami opiekował się i wyjaśnień udzielał 
brat Jakób Giemza, misjonarz.

2. Siostry Franciszkanki, Misjonarki Maryi 
z Warszawy, wystawiły modele osad pogańskich w Ra- 
val-Piudi w Indjach, modele domów tybetańskich, mo­
dele osad chrześcijan murzynów w Kongo, typy afry­
kańskie, różne bożki, bębny i dzwonki, zwołujące na 
modlitwy, amulety, ryciny wyobrażające uprawę ryżu 
w Chinach, wzbudzające ogólne zainteresowanie, wy­
roby ceramiczne japońskie i tablice z wykresami.

Wyjaśnień o pracach misyjnych SS. Franciszka­
nek udzielały: S. Alojza Rychlińska, S. Tyburca Kraw- 
cowiczówna i S. Róża Lassok. SS. Franciszkanki 
„Siostry Białe" mają swe placówki misyjne na całej 
kuli ziemskiej. W Azji od Cejlonu aż po Syberję, 
w Ameryce północnej i południowej od Kanady po 
Argentynę, na piaskach i stepach Afryki i na Oceanji. 
Najwięcej domów mają w Azji bo aż 73, w Afryce 31. 
Razem 215 domów w Europie i na misjach.

3. Sodalicja św. Piotra Klawera z Warszawy 
wystawiła pod portretem swej założycielki świątobli­
wej hr Teresy Ledóchowskiej, urodzonej w ziemi san­
domierskiej—różne roboty murzyńskie, naczynia uży­
wane przez murzynów, instrumenty muzyczne, bożki, 
wśród nich bożek zła, ponabijany gwoździami dla więk­
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szej grozy, rogi antylopy, skóra lamparta, dalej wy­
dawnictwa Sodalicji, katechizmy, pisemka, wydawane 
w 11 językach, zbiór znaczków pocztowych, medali­
ków, fotografij i paramentów kościelnych, używanych 
na misjach afrykańskich. Eksponatami opiekowała się 
p. Józefa Waligórzanka, sekretarka Sodalicji św. Piotra.

4. Księża Salezjanie z Warszawy wystawili 
bardzo ciekawe chińskie ilustracje, druki, książki, fo- 
grafje, afisze i obrazy, przybory domowe, naczynia, 
pałeczki do jedzenia ryżu, fajki, bożki chińskie, instru­
menty muzyczne, dzwonki, parasol, płaszcz bambu­
sowy, ubranie mandaryna, obrazki wykonane na pa­
pierze ryżowym i ogólnie podziwiane nalepki w for­
mie kart artystycznych ze znaczków pocztowych. Wy­
jaśnień udzielał zwiedzającym Wystawę kleryk Juljan 
Zawadzki, Salezjanin i Stanisław Kowalczyk, prezes 
Koła misyjnego młodzieży salezjańskiej z Warszawy.

5. Kolo misyjne akademiczek w Warszawie 
wystawiło roboty swych członkiń na rzecz Misyj: pu- 
ryfikaterze, korporały, komże, ornaty, wykresy, karty 
ułożone ze znaczków pocztowych i podręczniki do 
nauki religji, używane w Japonji i w Chinach. Ekspo­
natami opiekowały się i udzielały wyjaśnień słuchaczki 
Uniwersytetu warszawskiego: p. Janina Rządówna 
i p. Roma Pawińska.

6. Sodalicja Marjańska Panów w Warszawie 
wystawiła wykresy chorób, grasujących w Afryce i le­
karstwa, zebrane w Warszawie przez sekcję misyjną 
Sodalicji Panów z przeznaczeniem na misje.

7. Wykresy statystyczne nadesłali nadto: 00. 
Oblaci z Krobi i z Lublińca, Księża Pallotyni z Wa­
dowic i z Warszawy, 00. Jezuici z Krakowa, Koło 
misyjne Polek z Warszawy, ks. prałat Bajerowicz 
z Poznania i hr. Bossak-Hauke z Warszawy.

Wykaz eksponatów grupy drugiej — darów na 
rzecz misyj zamieścił sekretarz Wystawy ks. Powęska 
w Numerze 1. „Wiadomości parafjalnych" parafji św. 
Jana w Radomiu. Fotografje darów zamieszczamy.

OFIARODAWCY:
Zakład Opieki N. M. P. ul. Kozienicka 31,
III Zakon parafji św. Jana,
Straż honorowa Serca Jezusowego św. Jana, 
Pap. Rozkrzecienie Wiary, św. Jana,
Tow. Dobroczynności .Dom Pracy", ul. Świeża, 
Tow. „Caritas" Radom,
„Młoda Polka" św. Jana,
Żeńska Szkoła im. Rodziewiczówny,
Sodalicja Marjańska Pań,
Sodalicja Marjańska Panien,
Sodalicja Marjańska Semin. Naucz, żeńskiego,
Sodalicja Marjańska — Glinice,
Gimnazjum im. Konopnickiej,
Uczniowie gimn. dra Chałubińskiego, 
Siostry Bernardynki z św. Katarzyny, 
Seminarjum Nauczycielskie żeńskie, 
Pracownice Monopolu Tytoniowego,
V, IV, Ila i Ilb oddziały szkoły im. Reja, 
Kółka Różańcowe Marjackie,
Straż hon Serca Jezusowego Marjacka,
III Zakon Marjacki,
Ks. Prałat J. Rokoszny,
Ks. Jan Szpotowicz,
Władysław i Alina Mogilscy, Starachowice, 
Sławińska Marja, ul. Malczewskiego, 
Szczepaniak Elżbieta, Obozisko,
Morawska Janina, Rwańska, 
Kowalska Marja, Słowackiego 7.
Kudlina Marjanna, Trablice,
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Piekarska Józefa, Garbarska,
Szkoła żeńska im. Kościuszki,
Sodalicja Szkoły Rzemieślniczej dokształcającej,
Sodalicja Gimnazjum M. Gajl,
Przytułek Starców — żeński,
Seminarjum Nauczycielskie żeńskie, Marjówka,
Państwowa Szkoła Przemysłowa żeńska,
Szkoła powszechna, Łaziska,
Szkoła powszechna, Wrzeszczów,
Dr Oleszczukowa Jadwiga, Trawna,
Zajączkowska Jadwiga, Malczewskiego,
Saska Józefa, Starokrakowska,
Czerwińska Zofja, Wysoka,
Barańska Zofja, Marjackie,
Suchan Józef, Lubelska,
Jakaczyński, Wysoka,
Pytaś H., Nowospacerowa,
Wyszormirski Ron uald, Ogrodowa,
Gregorek Franciszka, Janiszów,
Kempińska Aniela, Lubelska,
Ojrowska Marja, Trawna 3,
Czaplanka P.,
Zielińska Marja,
Gromska Ant.
Bojmańska Anna, 
hubiszewska Franciszka.

Przebieg Wystawy.
Wystawa wywołała od pierwszej chwili duże zainte­

resowanie. Okazało się odrazu, że sale Resursy Rze­
mieślniczej są za szczupłe na pomieszczenie eksponatów, 
że właściwie trzebaby kilku dużych sal, by rozmieścić 

eksponaty przejrzyście i planowo. Wystawa pomyślana 
właściwie jako skromna próba, przybrała nieoczekiwane 
rozmiary.

Przez sale wystawowe przechodziło co dzień po kilka 
tysięcy zwiedzających. Czasem panował tam formalny 
ścisk i tłok. Przychodzili i żydzi. Trzeba było na ogólne 
żądanie przedłużyć Wystawę o jeden dzień. I to było 
jeszcze za mało, ale Komitet nie mógł przez dalsze prze­
dłużanie Wystawy brać odpowiedziąlności za zdrowie tych, 
co przyjechali z eksponatami i z narażeniem swego zdro­
wia przez cztery dni zrzędu z zaparciem się siebie, bez 
wytchnienia udzielali -wyjaśnień i rozwijali propagandę 
misyjną wśród zwiedzających.

Wystawę urozmaicały codziennie przedstawienia mi­
syjne dziatwy szkolnej, dzięki życzliwości dla idei misyj­
nej p. Apolonji Dobrzańskiej, kierowniczki szkoły żeńskiej 
imienia Kościuszki. Pod kierunkiem naucz, p Janiny 
Gutkowskiej, odegrały dzieci, głównie z Koła św. Teresy: 
„Apoteozę dzieła misyjnego".—Występowały w tern przed­
stawieniu — aniołki w liczbie 14, cztery murzynki, dwóch 
chiczyków, jedna japonka i dwie „białe".

Jeden z aniołków deklamował wiersz: „Któżby uwie­
rzył, że w dzisiejszej porze większość ludzkości nie zna 
Cię, o Boże!" następowały djalogi, prośba o misjonarzy, 
taniec chińczyków, chóralna modlitwa o światło wiary dla 
pogan i pobudka Teresek odśpiewana przez całą salę.

Bardzo miłe śpiewy i popisy dziatwy, za które należy 
się żywe uznanie Paniom: Dobrzańskiej, Gutkowskiej, Ko- 
strzewinie i Czarneckiej, ściągały stale dużą ilość widzów 
i słuchaczy.

Wystawę zwiedziło 8.800 osób z Radomia i okolicy.
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Akademje misyjne.
Z okazji Wystawy, urządzono w niedzielę 19 kwiet­

nia r. b. we wszystkich kościołach w Radomiu nabożeń­
stwa z przemówieniami o Misjach, a nadto dwie akade­
mje misyjne. Pierwszą popularną o godz. 1 w południe 
w sali Kina „Corso", drugą dla inteligencji w sali Sej­
miku Radomskiego o godz. 7 wieczorem.

Obie Akademje zaszczycił swą obecnością Ks. pra­
łat Stan. Puławski, witany przez przewodniczącego Ko­
mitetu. Na Akademji południowej śpiewał Cecyljań- 
ski chór parafji Marjackiej, pod batutą p Stefana Wro­
cławskiego, a przemawiał Ks. Adam Cieślar, Salezjanin 
z Warszawy o pracy misjonarskiej, jej trudnościach i ra­
dościach, o naszym obowiązku współpracy i pomocy mo­
dlitwą i ofiarą. Na zakończenie pokazał Ks. Cieślar na 
ekranie szereg fotografij z prac misyjnych Księży Sale­
zjanów. Bardzo jasne i sympatyczne przemówienie, pełne 
idei i zapału godnego syna bł. Jana Bosko, nagrodzono 
hucznymi oklaskami. Przemów.ił jeszcze Ks. prałat Pu­
ławski dziękując Radomianom, za takie żywiołowe zain­
teresowanie się sprawą misyjną i wyraził swe przekonanie 
na podstawie znajomości obywateli Radomia ze swej daw­
nej wśród nich pracy duszpasterskiej, że tak, jak niegdyś 
swoim zapałem i świętym uporem wybudowali tak wspa­
niałą świątynię, jak kościół Marjacki, tak samo rozniecą 
zapał misyjny po całej okolicy i po całej diecezji.

Na Akademji wieczorowej grała orkiestra wojskowa 
72 pułku piechoty pod batutą p. por. Anatoljusza Więc­
kowskiego. Bardzo gruntownie przygotowany referat na 
temat: „Misje a papiestwo" wygłosił hr. Tadeusz Romer 
prezes sekcji misyjnej Sodalicji Marjańskiej Panów w War­
szawie. Prelegent uwypuklił z jednej strbny rolę papieży, 
jako Ojców całej ludzkości, obejmujących swem sercem 
wszystkich bez wyjątku, jako własność, odkupioną Krwią 

Jezusa Chrystusa, a z drugiej strony nasze obowiązki 
wobec Misji wynikające z naszej przynależności do Ko­
ścioła św. przeznaczonego dla wszystkich i dla pogan.

Akademję zakończył Ks prałat Puławski dziękując 
imieniem Eksc. Ks. Biskupa Ordynarjusza, tak prelegen­
towi za apostolskie, pełne katolickiej myśli wywody, jak 
i zebranym za udział w tern, co w tych dniach Radom 
robi dla Misyj i dla szerzenia Królestwa Bożego na ziemi.

Z własnych wspomnień, jako wygnaniec z czasów 
rosyjskich stwierdza, że żaden czyn misyjny nie pozostaje 
bez śladów błogosławionych na przyszłość.

Zakończenie Wystawy.
Wystawę zakończył we wtorek 21 kwietnia r. b. o go­

dzinie 6 wiecz. przewodniczący Komitetu, dziękując za 
udział w Wystawie wystawcom, tym, co z eksponatami 
przyjechali i z całem poświęceniem, wśród przepełnienia 
i ciasnoty z narażeniem własnego zdrowia wyjaśnień udzie­
lali, dalej ofiarodawcom wszystkim, Wydziałowi powiato­
wemu, Dyrekcjom Szkół, Kołu Księży Prefektów, Zarzą­
dowi Resursy Rzemieślniczej za pomoc pieniężną i za od­
stąpienie sali, Orkiestrze 72 p. p., Cecyljańskiemu Chó­
rowi parafji Marjackiej, Dziatwie Szkoły Żeńskiej im. Ko­
ściuszki, Sodalicji Pań, Tow. Ochrony Kobiet, Stów. Mło­
dzieży żeńskiej farnej, Straży honorowej Serca Jezuso­
wego marjackiej za dyżury nocne, Tow. „Caritas", wszyst­
kim dyżurnym przy eksponatach i przy kasie, wreszcie 
pp. Płacheckiej, Kunickiej, Afanasjew, Lachowicz, Czar­
neckiej, pp. Tylińskim, Prokopczykowi, ks. Powęsce, 
ks. Grelewskiemu, Pacanowi, Wojciechowskiemu i dru­
howi Pipczyńskiemu.
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Na podziękowanie Panu Bogu za błogosławieństwo 
Boże, widoczne przez cały czas Wystawy, zmówiono na 
końcu wspólne Ojcze nasz i Zdrowaś.

Przy wyjściu z Wystawy stawiano sobie wzajemnie 
pytanie: ..Kiedy Komitet urządzi drugą Wystąwę misyjną?"

Chcesz wyjechać na misje?
Droga w daleki świat misyjny prowadzi w Polsce 

przez bramę klasztorną. Kto pragnie wyjechać na pracę 
misyjną do Chin, niech zgłosi się do Księży Misjonarzy 
Kraków, ul. Stradom 4. Kto chce pracować na Sacha- 
linie japońskim, niech zapuka do furty klasztornej 00. 
Bernardynów we Lwowie. W Afryce prowadzą polską 
misję w Rodezji 00. Jezuici, Kraków, Mały Rynek 8. 
Komu obojętne, gdzie go poszlą, niech zgłosi się do Ks. 
Salezjanów, Warszawa, ul. Lipowa 14, lub do Ks. Wer- 
bistów — Górna Grupa, Pomorze, albo do Ks. Oblatów, 
Krobia, Wielkopolska, wreszc e do 00. Franciszkanów- 
Niepokalanów.

Misjonarki przyszłe mogą się zgłosić: SS. Francisz­
kanki, Warszawa, ul. Racławicka 14, SS. Służebniczki — 
Starawieś, p. Rzeszów, wojew. Lwowskie, SS. Białe — 
Rethel, Postulat Quai Gaignot, Francja, można pisać po 
polsku

Gdy teraz po ukończeniu szkół średnich niejeden, 
niejedna stanie na rozstajnych drogach powołania, niech 
Królowa Apostołów wskaże mu drogowskaz, który wie­
dzie na krańce świata! (Misje katolickie).

Szkaplerz Karmelitański.
Celem tego szkaplerza jest szczególna część do Matki 

Najświętszej dla zyskania sobie Jej opieki w życiu a głów­
nie przy śmierci. Władzy nakładania udzielają 00. Kar­
melici. Pod grozą nieważności trzeba nazwiska przy­
jętych wpisać do księgi bractwa, jeśli zaś w miejscu 
bractwa niema, to trzeba odesłać nazwiska przyjętych do 
klasztoru Karmelitów lub Karmelitanek.

Obowiązki bractwa szkaplerza Karmelitańskiego: No­
sić szkaplerz do śmierci, zachować czystość, według stanu 
odmawiać codzień małe oficjum o Najświętszej Pannie. 
Kto nie umie czytać, musi zato wstrzymywać się 
od mięsa w środy i soboty. Wrazie przeszkody odma­
wiania oficjum, może kapłan mający prawo przyjmowa­
nia do szkaplerza zamienić na inny uczynek, każdy zaś 
spowiednik może zamienić wstrzymywanie się od mięsa 
na inny czyn pobożny.

Zjazd Młodzieży Katolickiej w Radomiu.
Katolicki Związek Mł. Polskiej w Radomiu w dn. 

9 i 10 oraz 13 i 14 maja r. b. odbył Zjazdy Delegowa­
nych Stowarzyszeń Młodzieży Męskiej i Żeńskiej. Mimo 
ciężkiego kryzysu i stosunkowo rozległego terenu przyna­
leżności, przybyli druhowie w liczbie 330, a druhen przy­
jechało 650.

Dnia 9 maja po zebraniu wstępnem, przedstawiciele 
patronatów i wszyscy druhowie z Zarządem Związku na 
czele pomaszerowali na dworzec kolejowy, aby powitać 
Najdostojniejszego Pasterza J. E. Ks. Biskupa Kubickiego, 
który przybył z Sandomierza, by pobłogosławić tym, któ­
rzy wiernie stać pragną pod chorągwią Chrystusa. Na 
peronie witali Pasterza członkowie Rady Związkowej, Za­
rząd, Duchowieństwo, przedstawiciele Patronatów.
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Przed dworcem oczekiwali druhowie, ustawieni dwo­
ma rzędami, tworząc szpaler wybranej młodzieży. Nad­
chodzącego swego Protektora powitali druhowie okrzykami 
„Niech żyje“. Ekscelencja przechodząc wśród szpaleru 
bijących radością serc, błogosławił. Kiedy Dostojnik Ko­
ścioła wsiadł do powozu, na czoło wysunął się zespół ro­
werzystów S. M. P_, oddział Marjacki. Dzielni druhowie 
trzymali honorową straż, poprzedzając powóz do rezyden­
cji na Kozienickiej.

O godz. 18-ej odbyły się zebrania pokazowe, mające 
na celu przedstawienie nowym zarządom, jak powinny 
być prowadzone zebrania.

Zebranie w bardzo dobrej fermie przeprowadził Za­
rząd S. M. P. przy parafji Marjackiej. Na zakończenie 
pracowitego dnia, druhowie dali miłe urozmaicenie w po­
staci „rewji" własnego utworu. Pouczeni i rozbawieni 
druhowie koło godz. 22-ej, udali się na spoczynek.

Dnia 10 maja pomaszerowali druhowie do kościoła 
Garnizonowego na uroczyste nabożeństwo, które na in­
tencję Zjazdu odprawił J. E. Ks. Biskup i wygłosił pod­
niosłe kazanie. Po nabożeństwie odbyła się defilada na 
Placu 3-go Maja, skąd bezpośrednio udali się na obrady 
do teatru „Rozmaitości".

Po ukonstytuowaniu się prezydjum wzniesiono okrzyk 
na cześć Ojca św., Prezydenta Rzplitej i Księży Bisku­
pów, następnie J. E Ks. Biskup przemówił do młodzieży, 
a przedstawiciele różnych organizacyj, witając Zjazd, ży­
czyli pomyślnych obrad.

Bardzo piękne i korzystne referaty wygłosili p. Ję­
drzejewski, prof. z Płocka i ks. red. Marcinkowski. Se­
kretarz Jeneralny ks Cibor i kierowniczka sekcji żeńskie) 
p. Jarząbkówna, dali obszerne sprawozdania, z których 
wynika, że Stowarzyszenia Mł dzieży Polskiej są bardzo 
poważną instytucją cświatowo - wychowawczą. W roku 
1930 Związek obejmuje 230 Stowarzyszeń z ogólną liczbą Kościół Opieki Najświętszej Marji Panny. Fot. Misiewicz.



Główny ołtarz kościoła Op. N. M. P. podczas adoracji. Fot. L. Muller.
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Dary misyjne Kółek św. Teresy i Dziecięctwa P. Jezusa. Fot. L. Muller.
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Dary misyjne Sodalicji Mariańskiej. Fot. L. Muller.
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Ił
5.654 członków i członkiń. Działalność S. M. P. w dzie­
dzinie religijnej, oświatowej i przygotowania praktycznego 
przedstawia się zadawalająco. Poza całymi tysiącami 
przeprowadzonych wykładów, w samem przysposobieniu 
rolniczem brało udział 860 osób w 124 zespołach dopro­
wadzonych do końca. We wszystkich prawie powiatach 
młodzież S. M. P. zajęła w konkursach rolniczych przo­
dujące stanowisko, wynikiem czego jest największa liczba 
zdobytych nagród w ilości 82 o wartości 6.575 złotych. 
Ponadto S. M. P. zdobyły jedną nagrodę wojewódzką 
i 4 powiatowe

Na zakończenie Zjazdów uchwalono szereg rezolucyj, 
które staną się bodźcem do dalszej pracy. Spełniwszy 
organizacyjny obowiązek, młodzież rozjechała się podnie­
siona na duchu, zagrzana do dalszej pracy.

Zarząd Związku jest zadowolony z pracy w roku 
sprawozdawczym, bo widać, że ogniwa naszego związko­
wego łańcucha tężeją. Przekonamy się o tern dobitniej, gdy 
przyjrzymy się poszczególnym Stowarzyszeniom np. w pa- 
rafji Marjackiej. Stowarzyszenia przy tutejszej parafji są 
jeszcze młodę, a ile już wykazały pracy i wysiłku, aby 
członkom swoim ułatwić zdobycie określonego celu!

Młodzież radomska zgrupowana w dwa osobne Sto­
warzyszenia męskie i żeńskie dostarcza członkom zdro­
wej karmy duchowej, zaprawia do cnót obywatelskich, 
szerzy zasady kultury i wyrobienia, czego dowodem są 
urządzane akademje, wieczornice, przedstawienia amator­
skie i wycieczki, obok systematycznej pracy. Nic też 
dziwnego, że nawet w tych trudnych czasach potrafili 
mrówczą pracą zebrać już około 3 tysięcy zł. na budo­
wę własnego ogniska.

Oprócz miejskich Stowarzyszeń zorganizowała się 
młodzież w Małęczynie, Hucie Mazowszańskiej i Mazo- 
wszanach. Na wyróżnienie za chętną pracę zasługuje 
Małęczyn, który licząc siły na zamiary z wielkiem zrozu-
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mieniem podjął energiczną walkę z niedbalstwem i zaco­
faniem. Pracuje też usilnie nad stworzeniem warunków 
do systematycznego szerzenia oświaty.

Zaczynają od siebie: urządzają zebrania, wykłady, 
przedstawienia, loterje fantowe, prowadzą konkursy rol­
nicze. Gromadzą też fundusz na budowę własnego 
ogniska. Zabiegom ich widocznie błogosławi Bóg, bo 
pracując w Jego imię, zdobyli już przeszło 400 zł.

Ostatnią imprezą jaką urządzili dali dowód, że umieją 
się zorganizować. Na zabawie i przedstawieniu mieli 
około 500 osób różnej młodzieży, a bawili się bardzo 
przykładnie. Sztuczkę p. t. „Łobzowianie" odegrali po­
prawnie, tylko brak miejsca dawał się we znaki. Zarzą­
dom S. M. P. w Małęczynie tą drogą Związek wyraża 
uznanie i zachęca do dalszej wytężonej pracy aż do 
osiągnięcia najszczytniejszych swych celów.

S. M. P. w Hucie Mazowszańskiej bierzcie przykład 
z Małęczyna. Młodzież wszystkich wiosek należących do 
parafji O. N. M. P., zachęcamy do zawiązywania Stowa­
rzyszenia Młodzieży Polskiej. Nigdzie nie znajdziecie 
tyle zadowolenia, pomocy i opieki, co w Stowarzyszeniu 
Młodzieży Polskiej. Które wioski chciałyby u siebie za­
łożyć takie pożyteczne Stowarzyszenie, niech się zgłoszą 
do Wiel. Ks. Łukasika, który z całem oddaniem się pra­
cy tej patronuje.

Katolicki Związek Ml. Pol.

Procesje niedzielne.
Stosownie do ogłoszonego porządku procesyj nie­

dzielnych odbyły się procesje od 12 kwietnia do 24 
maja r. b.

Pierwszą procesję urządziła Huta Mazowszańska.
Trzeba podkreślić gorliwość mieszkańców tej wio­

ski. gdyż dostosowano się do wyznaczonego terminu 
pomimo niepogody, błota, które powstało wskutek 
śnieżycy dwa dni przedtem i pomimo zimna, w które 
tegoroczny kwiecień do samego końca obfitował. Tak 
samo w drodze spotkał procesję deszcz. Jednak po­
mimo wszystko Huta Mazowszańska wytrwała przy 
terminie, dając tern dobry przykład mieszkańcom in­
nych wiosek tak, że nie zawiodła ani jedna wieś, ow­
szem każda starała się prześcignąć drugą w porządku, 
organizacji i postawie całej procesji Udawało się to, 
bo pozatem pogoda w niedzielę była jak zamówiona, 
więc i procesje wypadły wszystkie bardzo dobrze.

Tak Kiedrzyn, jak Natolin i Janów z Leonowem 
Mazowszany z Godowem wystąpiły licznie, prezentu­
jąc się dodatnio i korzystnie. Chłopcy z chorągiew­
kami, dziewczynki z liljami, młodzież męska, żeńska 
i starsi, a zawsze z jakimiś nowymi pomysłami. To 
kwiaty na ołtarz jak Natolin, Janów i Sadków, to 
świece duże, niesione przez sołtysów jak Małęczyn 
i Sadków lub korony piękne i ozdobne krzyże jak 
Kiedrzyn i Małęczyn.

Najwspanialej wystąpił Małęczyn, skupiający zre­
sztą największą liczbę mieszkańców i posiadający dwa 
dobrze rozwijające się Stowarzyszenia Młodzieży Pol­
skiej męskie i żeńskie, które wystąpiły w całym ze­
spole. Toteż procesja przedstawiała się bardzo barw­
nie i malowniczo i szła we wzorowym porządku Za­
miast korony kilkanaście panien, każda z bukietem 
kwiatów, efektownie wyglądały także własnego pomy­
słu krzyże i świece, złożone potem na ołtarzu w imie­
niu całej ludności wsi Małęczyn i zapalone w czasie 
sumy gromadzkiej

Na powitanie każdej procesji wychodziła stale pro­
cesja z kościoła Marjackiego, oraz tłumy widzów, cie­
kawych, jak też znowu dzisiejsza procesja „wypadnie“.
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Procesje te wnoszą sporo urozmaicenia w życie 
parafjalne, pogłębiają przywiązanie wsi do parafji, po­
budzają do wysiłku religijnego i dając pewne zadowo­
lenie z racji przynależenia do Kościoła św. chronią 
od zajmowania się nowinkami i prądami wrogimi wie­
rze św. rzymsko-katolickiej.

Nadto procesje te wywołują ciągle nowe radości 
i wzruszenia tak potrzebne i miłe szczególnie dziś każ­
demu sercu kapłańskiemu.

Sprawozdanie Patronatu S. M. P.
przy kościele Opieki Najświętszej Marji Panny 

w Radomiu.

Patronat Stowarzyszenia Katolickiej Młodzieży 
Polskiej przy kościele O N. M. P. utworzył się w paź­
dzierniku roku 1930 w liczbie 18 osób. Z biegiem 
czasu liczba sympatyków Stowarzyszenia wzrosła do 
i52. Patronat roztacza stałą opiekę nad młodzieżą 
żeńską i męską zrzeszoną w Stowarzyszeniu, organi­
zuje odczyty, pogadanki, kieruje pracami tej młodzieży, 
organizuje kursy dokształcające, jak np. kurs robót dla 
dziewcząt, kurs wykładów z dziedziny higjeny, ratow­
nictwa, pogadanki krajoznawcze, pogadanki etyczno- 
moralne, odczyty o Polsce. Obecnie założono Koło 
Samarytanek przy Stów, żeńskiem, dla niesienia po­
mocy chorym druhnom, czy ich rodzinom w razie 
braku opieki rodzinnej przy chorym.

Patronat pracuje nad powiększaniem funduszu, za­
początkowanego przez sprzedaż cegiełek na budowę 
Ogniska dla Stowarzyszenia.

Brak własnego lokalu utrudnia bardzo rozwój pra­
cy, osłabia jej tempo i paraliżuje nieraz najlepsze pro­

jekty. Musimy zdobyć własne Ognisko, gdzieby mło­
dzież mogła intensywniej pracować i wyrabiać się pod 
kierunkiem Patronatu.

Na ten cel urządził Patronat znaczek w dniu 1 
marca. Dochód wyniósł 838,35 gr. Od najbliższej 
niedzieli członkinie Patronatu kwestować będą w nie­
dzielę przy stoliku na cmentarzu kościoła Marjackiego.

W dniu 14 czerwca urządza Patronat Wielką Lo- 
terję Fantową w Parku Kościuszki na ten cel.

Ogółem z rozsprzedanych cegiełek, składek człon­
ków honorowych, ofiar dobrowolnych, znaczka i t. p. 
mamy złożone na Ognisko w Kasie Sejmiku sumę 
2320,27 gr., którą mamy nadzieję znacznie powiększyć 
dochodem z loterji, popartej przez społeczeństwo ra­
domskie.

Podając w skróceniu do wiadomości katolickiego 
społeczeństwa ścisłe dane z pracy w organizacji naszej 
w bieżącym roku —pragniemy gorąco zachęcić starsze 
społeczeństwo, aby wniknęło w tendencje takiej orga­
nizacji, jak S. M. P., która liczy przeszło i3o 000 mło­
dzieży żeńskiej i męskiej w całej Rzeczypospolitej Pol­
skiej. Centrala nasza mieści się w Poznaniu. Z Po­
znania płyną dla wszystkich S. M. P. w Polsce rady, 
wskazówki, wyrazy otuchy i zapału do dalszej pracy.

Kończy się rok szkolny. Młodzież szkół pow­
szechnych, młodzież kończąca jeden okres nauki, sta­
nie niejednokrotnie bezradnie — nie wiedząc dokąd iść. 
Jeśli nie może kształcić się dalej — bardzo często mar­
nuje zdolności i młodą swą energję w bezmyślnem 
życiu z dnia na dzień i wyczekiwaniu na owoce pracy 
rodziców, czy starszego rodzeństwa. Młodzież taką 
widzimy na ulicach miasta naszego, wałęsającą się bez 
celu i bez myśli. A jakże często wyrastają z nich 
wykolejeńcy, którzy ojcu i matce na starość trucizną 
się stają!
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Stowarzyszenie Młodzieży Polskiej przy kościele 
Marjackim wzywa wszystkie matki-katoliczki, wszyst­
kich ojców, którym leży na sercu przyszłość ich dzieci— J 
do zapoznania się z pracami Stowarzyszenia, do skło­
nienia młodzieży, która kończy w bieżącym roku szkołę 
powszechną, a dalej kształcić się nie będzie, aby za­
pisywała się w szeregi S. M. P. Tylko we wspólnej 
pracy dla wspólnej idei tkwi siła Narodu!

Stowarzyszenie nasze czeka na was — młodzieży, 
która opuszczasz szkołę, czeka i powita was serdecznie 
przy wspólnym warsztacie pracy w Ognisku w nowym 
roku 1931/32.

Zapisy do naszego Stowarzyszenia przyjmujemy 
przez cały czerwiec i lipiec. Zwracać się można do 
Ks. Patrona Łukasika lub Zarządu S. M. P. w lokalu 
Stów. I Maja 33.

Plan nabożeństw.
Czerwiec (poświęcony czci Najśw. Serca P. Jezusa)

11. Czwartek, oktawa Bożego Ciała godz. 4J0 
po poł. uroczyste Nieszpory, potem procesja do czte­
rech ołtarzy. Po procesji Nowenna do św. Antoniego,

12. Piątek, Święto Serca Jezusowego, o godz. 6 
rano wotywa z wystawieniem Najśw. Sakr, i nauką, 
z poświęceniem całej parafji Boskiemu Sercu, po poł. 
o godz. 6 naboż. do Serca Jezusowego i Nowenna do 
św. Antoniego.

13. Sobota, św. Antoniego — 700 letni jubileusz, 
o godz. 6 rano uroczyste nabożeństwo do św. Anto­
niego. Po poł. zakończenie Nowenny do św. Anto­
niego.

14. Niedziela. O god^ 9J0 rano procesja z koś­
cioła Marjackiego do kościoła po-Bernardyńskiego. 

O godz. 10 procesja z kościoła po-Bernardyńskiego 
z relikwjami św. Antoniego do kościoła Marjackiego, 
gdzie odbędzie się suma.

O godz i.3o po poł. Akademja ku czci św. An­
toniego w sali „Corso".

28. Niedziela, godz 8 rano nabożeństwo Kółek 
różańcowych niewiast, godz. 6 po poł. nabożeństwo 
Straży honorowej Serca Jezusowego i przyjęcie no­
wych członków do Straży honorowej.

29. Poniedziałek św. Piotra i Pawła, taca na 
świętopietrze dla Ojca św.

Lipiec (poświęcony czci Najdroższej Krwi P. Jezusa).

1. Środa, Krwi Najdroższej P. Jezusa.
2. Czwartek, po poł. spowiedź przed pierwszym 

piątkiem od godz. 6—8 wiecz. Godzina święta, ado­
racja od godz. 8 — 9 wiecz

3. Piątek, pierwszy miesiąca, godz. 6 rano wo­
tywa Straży hon. Komunja św. generalna, nauka i 11- 
tanja do Serca Jezusowego.

5. Niedziela, pierwsza miesiąca, godz. 6 rano, 
naboż. Kółek panien, suma z wystaw. Najśw. Sakra­
mentu i procesją, po nieszporach adoracja do godz. 
8 wiecz.
. 12 Niedziela, nabożeństwo III Zakonu o godz. 9.

16 Czwartek, Matki Boskiej Karmelitańskiej.
18. Sobota, godz. 6 wiecz. Nieszpory z wysta­

wieniem i procesją.
19 Niedziela, odpust M. B. Szkaplerznej, suma 

z wystawieniem, po Nieszporach przyjęcie do Śzkaple- 
rza św.

26. Niedziela, godz. 8 nabożeństwo Kółek nie­
wiast, po pot. po nieszporach zebranie Straży honor.
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Sierpień (poświęcony czci Niepokalanego Serca Marji).
1. Sobota, godz. 6 po poł rozpoczęcie Adoracji 

nocnej dla III Zakonu przed odpustem Porcjunkuli. 
Odpust toties quoties, błogosławieństwo papieskie.

2. Niedziela, Matki Boskiej Anielskiej, godz. 6 
rano wotywa dla III Zakonu, zakończenie Adoracji 
nocnej, suma z wystawieniem Najśw. Sakramentu, po 
nieszporach adoracja do godz. 8 wiecz.

6. Czwartek, Przemienienie Pańskie, o godz. io 
rano wotywa z nauką, po poł. spowiedź o godz. 6-ej 
przed pierwszym piątkiem, o godz. « wiecz. Godzina 
święta

7 Piątek, pierwszy miesiąca, godz. 6 rano wo­
tywa Straży honorowej z wyst. Najśw. Sakramentu.

g. Niedziela, godz. g nabożeństwo III Zakonu.
14. Piątek, godz. 6 wiecz. Nieszpory przed od­

pustem M. Boskiej z wystawieniem i procesją.
15. Sobota, Święto Wniebowzięcia Najśw. Marji 

Panny i nabożeństwo dziękczynne za ,,Cud nad Wisłą“, 
odpust, suma, nieszpory z wystawiem Najśw. Sakr.

3o. Niedziela. Odpust Matki Boskiej Częstochow­
skiej, suma i nieszpory z wystawieniem.

Wrzesień (poświęcony czci Matki Boskiej Bolesnej)
3. Czwartek, spowiedź przed pierwszym piątkiem 

o godz. 6 po poł., o godz. 8 wiecz. Godzina święta.
4. Piątek, pierwszy miesiąca, godz. 6 rano wo­

tywa Straży honorowej z wystawieniem Najśw. Sakr, 
i nauką.

5. Sobota, godz. 8 rano nabożeństwo Sodalicyj- 
ne, po poł. godz. 4 zebranie.

6 Niedziela, godz. 6 rano wotywa Kółek panien, 
godz. 8 nabożeństwo Sodalicji Panów z nauką, suma 

;z wystaw. Najśw. Sakr. Po Nieszporach Adoracja do 
■godz. 8 wiecz,

7, Poniedziałek, godz. 6 wiecz. Nieszpory z pro­
cesją, godz. 7.30 wiecz. zebranie Sodalicji Panów.

8. Wtorek, święto Narodź. Najśw. Marji Panny, 
odpust, suma z wystawieniem Najśw. Sakr i procesją. 
Po Nieszporach przyjęcie do Różańca św. i Szkaplerza.

Porządek nabożeństw.
I. Msza św.:
1) w dni powszednie: godz. 6, 7, 8, 9 rano;
2) w niedziele i święta: godz. 6 z nauką 7, 8 i 9 

dla młodzieży szkolnej z nauką, 10 z nauką i suma 
o godz. lP/2;

3) w pierwszą niedzielę miesiąca i w święta Matki 
Boskiej suma z wystawieniem Najświętszego Sakramentu 
i procesją;

4) w lipcu i sierpniu nie odprawia się Mszy św. 
o godzi 7.

II. Nabożeństwa popołudniowe:
1) w soboty o godz. 6 litanja i błogosławieństwo;
2) w niedziele i święta nieszpory o godz. 5 po poł.,
3) w czerwcu nabożeństwa o godz. 6 po południu.

Udzielanie Sakramentów św.
1) Cłjrztu św. udziela się codzień od 7 10, w nie­

dziele i święta od 8—13;
2) Spowiedź codzień od 6 — 10 rano, w soboty 

i przed świętami, w czwartki przed pierwszym piątkiem 
od godz. 5 — 8 wieczorem;
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3) Komunja św. co pół godziny od 53/4—10x/2 rano;
4) Chorych zgłasza się w zakrystji przed godz. 8 rano;
5) Msze św, zamawia się tydzień naprzód.
6) Na zapowiedzi daje się w środy i czwartki;
7) Śluby do godziny 7 wieczorem.
Uwaga. Podatek kościelny i ofiary wpłaca się 

w kancelarji. Kancelaria czynna od godz. 10—13 i od 
16—18, telefon 345, ul. Sienkiewicza 13.

Przypominamy, że rzeźbę art. rzeźb. Kamińskiej — 
główkę Rafałka wygrał Ne 769.

Prosimy zgłosić się po odbiór—ul. Żelazna 4.

Sprawozdanie z Akademji Papieskiej
odbytej dnia 8 marca 1931 r.

SPRAWOZDANIE
wydanych obiadów dla głodnych od 8/II do 3/V 1931 r.

M I E S I Ą C Obiadów
Koszt
Zł. gr-

Luty 780 239 87
Marzec . «... 1317 345 34
Kwiecień i trzy dni maja 1350 391 86

Razem . 3447 977 07
Koszt jednego obiadu wynosi 18 gr.
Wszystkim ofiarodawcom, którzy się przyczynili, czy 

ofiarami pieniężnemi, czy też produktami, do prowadze­
nia kuchni dla głodnych, składamy serdeczne Bóg zapłać!

Komitet Sodalicji Marjańskiej Pań.

Wpłynęło za bilety
i programy. . 702.80

Deficyt .... 32.70

Razem . 735 50 Razem . 735.50

Sala i bilety. . . 302.—
Afisze i zaproszenia 60 —
Roznoszenie afiszy 7.—

„ zaproszeń 8.—
Opł. w Magistracie 3.50
Przenosz. pianina . 32.—
Strojenie.... 25.—
Dekoracje (kwiaty) 55.—
Orkiestra. . . . 43 —
Oświetlenie elektr.. 24.—
Służba w teatrze . 24.—
Honorar. art śpiew. 150 —
Należności za bil. . 2 —

Za Skarbniczkę: Wanda Kuczyńska.

od dnia 1-go kwietnia do dnia 1-go czerwca 1931 roku
Wykaz podatku mieszkaniowego

ó. 
d

NAZWISKO i IMIĘ Zł. gr-
Cl

d
NAZWISKO i IMIĘ Zł. gr-

ul. Lubelska 12 Cedrowska Helena . 12 _

1 Piotrowski Feliks . 4 — 13 Zaręba Stefan . . . 8 —
2 Sarnowicz Marja . . 12 — 14 Ogórkowska Barbara. 20 —

3 Mazurkiewicz Józef . 12 — 15 Ks.: Chlebny i Łukasik 20 —

4 Gołębiowska Marja . 12 — ul. Ogrodowa
5 Migałło Stefan . . . 16 — 16 Książek S..................... 16
6 Bator Piotr .... 12 — 17 Mieszkowska Ludwika 8 —
7 Pieczarka Antonina . 4 —
8 Gołębiowska Józefa . 4 — ul i rawna
9 Rogalski Władysław . 4 — 18 Rękorajski Andrzej . 12 —

10 Ks. dr. B. Strzelecki. 20 — ul. Szeroka
ul. Marjacka 19 Niedźwiecka Marja . 8 —

11 Dr. Janasiewicz Ant. 20 — 20 Kostecki Aleksander . 20 —
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O.
-i NAZWISKO i IMIĘ Zł. gr-

cx NAZWISKO i IMIĘ Zł. gr.

ul. Wysoka 48 Nowak Piotr. . . . 4 —

21 Majewska Romualda . 12 47 Dąbrowski Franciszek 10 —
22
23

Włodarczyk Agnieszka
Jarosławska Janina

4
6

— 50
51

Stemplewski Ignacy . 
Dzikowski Feliks .

12
12 —

45 Piotrowski Jan . 16 _ 52 Katka Józefa 8 —
26 Bula Walerjan . . 8 — 53 Malińska Henryka . . 8 —
27 Badowski Henryk . . 16 — Dzierzków
28 Włodarska Gertruda . 8 __

54 Jatczak Stanisław . 429 Jerozalska Łucja . . 12 — —
30 Marciszewska Józefa. 4 — ul. Żelazna
31 Manowiecki Stanisław 12 -

55 1032 Klinowska Helena. 20 __ Kocowski Kazimierz . —
33
34

Gajewska Anna. . .
Kubicki Karol .

12
4

— 56
57

Czerwińska Jadwiga . 
Janiszewski Antoni .

15
12

35
36

Wosatko Marja . . .
Jaworski Stanisław .

12
10

— 58
59

Tusiewiczówna Zofja 
Ks. Dom. Ściskała .

4
40

37 Sokolnicka Janina. . 10 — Młodzianów
38 Pająk Marja .... 12 — 60 Piątek Piotr .... 5 —

ul, Piaski ul. Podjazdowa
39
40

Żyszczyński Adam. . 
Kwieciński Aleksander

4
4 61 Ratusiński Leopold . 8 —

41 Lutyński Zygmunt. . 4 ul. Długa
ul. Dzierzkowska 62 Łysakowska Stanisł. . 8 —

42
43

Szczygłowska Wikt. . 
Pietrzykowski Wład. .

4
6

— 63
64

Tarka Marja.... 
Karbownicki Franc. .

8
16 —

ul. Moniuszki ul. Świeża
44 Dr. Olewiński Jan. . 28 — 65 Rybkowska Teodozja. 4 —

ul. Skaryszewska P. W. Broni

45 Sroczyński Karol . .
Krzewska Julja. . .
Twarowski Kajetan .

20
4

— 66
67

Sawicz Antoni . . .
Sadowski Józef

4
4

47 24 — Razem. . 716 —

k

Wykaz ofiar dobrowolnych od 1.1V.31 r. do roku.
cL
-j

NAZWISKO i IMIĘ Zł. gr
D. NAZWISKO i IMIĘ Zł. gr-

1 Bezimiennie .... 5 — 20 Stemplewski Ignacy . 8 —
2 Furgo Józef .... 5 — 21 Zwolski Leon . . . 8 —
3 Bezimiennie .... 4 50 22 Krumm Zenon . . . 10 —
4 Korsun Mieczysław . 5 — 23 Robotnicy Wytw. Broni
5 Janiszewscy .... 20 — za luty i marzec . 464 8
6 Janiszewscy .... 33 — 24 Urzędnicy Wytw. Broni
7 Bezimiennie .... 5 — za kwiecień .... 216 40
8 Kulwiec Ludwika . . 5 — 25 Bezimiennie .... 100 —
9 Piotrowski Józef . . 20 — Konopka Józef. . . 4 —

10 Kozaczek Aniela . . 10 — 26 Za pośrednictwem ks.
11 Bezimiennie .... 5 — 27 pr. Ekierta .... 107 50
12 Skiba Stanisław . . 1 — 28 Dutkiewicz Julja . . 12 —
13 Rumowicz .... 1 — Bezimiennie .... 5 —
14 Krawczyk..................... — 50 29 Olewiński...................... 2 —
15 Pietrusiewicz . . . 1 — 30 Głusińska Marjanna . 2 —
16 Bieńkowska .... — 50 31 Legat ś. p. Anny Bu-
17 Rutkowska .... — 50 32 rzyńskiej..................... 100 —
18 Bańkowski .... — 50 33 C. Sadowska do marca 30 —
19 Neuman Józef . . . 10 —

Wykaz zmarłych od dnia 19 marca 1931
D.

-J NAZWISKO i IMIĘ <0 
-J

i 
J

NAZWISKO i IMIĘ ra

1 Pogonowski Witold . . 29 12 Leska Marjanna z Molen-
2 Wierzbicka Antonina z Zi- dów................................ 33

małków........................... 62 13 Neuman Teodora-Marja
3 Włodek Wojciech . . . 52 z Jędrzejewskich. . . 72
4 Maruszak Ewa z Jarosz- 14 Izdebska Adamina z Kar-

ków................................ 40 czmarków...................... 64
5 Okoniewski Bonifacy . . 85 15 Świerczyńska Józefa z Kuj-
6 Dr. Pełczyński Józef . . 70 szczyków........................... 31
7 Stanik Piotr...................... 49 16 Czarnota Zofja ze Strzel-
8 Słomczyńska Marjanna ców • ........................... 20

z Tomtasów .... 74 17 Paździoch Marcin . . . 60
9 Piątek Zofja-Wanda . . 18 Małeczek Franciszek . . 74

10 Cyrańska Jadwiga z Gaj- 19 Jakubczak Antoni . . . 64
lów................................ 62 20 Kopeć Stefan-Bernard . 75

11 Baryłkiewicz Marja z Czer- 21 Mazur Marja ze Stefań-
niawskich...................... 47 skich................................ 38
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Wykaz od dnia 1 stycznia 1931 r.
Zaślubionych 76. I
Urodzonych . 234: w tem chłopców 114, dziewcząt 120. 
Zmarłych. . 102: „ „ mężczyzn 52, kobiet. . 50.

Różne ofiary.
a) Na obiady dla biednych:

I. Chrzęść. Stów. Nauczycieli . . zł. 15.—
2. Zbrowski Franciszek • • ń 10.—
3. Splisgart Jadwiga.

b) Na Misje:

• • n 4—

1. Weronika Czapla . zł. 3.—
2. Bezimiennie .... i3.—
3. Waniek Anna 4 —
4- Gołębiowska Józefa 2 —
5. Kamola Marja

c) Na Uniwersytet katol. lubelski:
9) 2.60

1. Trzcińska Józefa .

d) Na ołtarz św. Józefa:
• • zł. 2.—

1. Rubaniak Marja . zł. 10.—
2. Dąbrowski Lucjan 10.—
3. Kunicka Eugenja . n 25.—
4- Bezimiennie .... 99 5.—
5. Ze skarbonki 99 32.—
6. Janikówna na listę n 5o.—
7- Na obraz św. Zyty 0 5oo.—

j e) Na figurę św. Antoniego:
1. Bezimiennie . . . . . .zł. io.—
2. Bezimiennie ....... 3.—
3. Czerwikówna na listy . . . . „ 144.10

1. Lutyński Antoni obraz M. B. Ostrobramskiej
2. Stów. św. Zyty — obraz św. Zyty
3. Sodalicja Pań 10 m. koronki do obrusu, 5 ręcz­

ników i obrus
4. J. Skrzypkowska 1 obrus do Dzieciątka Jezus
5. Henryka Błońska 1 komża
6. Dukarska Anna 1 obrus
7. Bobrowska Marja 1 alba i 2 komże dla ministrantów.
8. Popielawski Szczepan opatrzył drzewka koło koś­

cioła w paliki i wyrównał ziemię.
9. Do Bożego Grobu ofiarowano 358 kwiatów w do­

niczkach, obecnie w maju 74, prócz wielkiej ilości 
kwiatów ciętych.
Wszystkim ofiarodawcom znanym i nieznanym — 

Boże zapłać!
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ODEZWA.
Dziękując najserdeczniej wszystkim, którym za­

równo kościół Marjacki, jak i sprawy parafji naszej 
są bliskie i drogie, proszę o dalszą życzliwość i pomoc.

Obecnie na mocy polecenia 1 na podstawie upo­
ważnienia ze strony Władzy diecezjalnej przystąpiliśmy 
do układów o kupno domu przy ul. Marjackiej i3 od 
pp. inż. Stefana i Jadwigi Lamparskich z przeznacze­
niem na plebanję i dom paratjalny.

Jest to wysiłek bardzo duży, sięgający 180.000 zł. 
Jest jednak konieczny dla należytego zorganizowania 
duszpasterstwa w parafji, jednej z największych w die­
cezji.

Ciężkie warunki ekonomiczne nie sprzyjają obec­
nie tego rodzaju poczynaniom.

Dodaje jednak odwagi fakt, żeśmy przez dwa os­
tatnie lata pomimo niezbyt korzystnych warunków 
zebrali na cele kościelne (wieże, dach, kancelarja, mie­
szkania dla księży, ołtarze, drzwi) koło 80 tysięcy zł., 
jedynie drogą dobrowolnych ofiar bez jakiegokolwiek 
nacisku egzekucyjnego, dalej ta okoliczność, że część 
pieniędzy już mamy, wreszcie i to, że nie wiadomo, 
czy w przyszłych latach nie będzie jeszcze trudniej.

Sprawy Boże idą najlepiej w „najtrudniejszych 
czasach1'.

Jako proboszcz mam całkowite zaufanie do swych 
parafjan 1 wiem, że jak dotychczas nie zawiedli, tak 
i teraz wobec największego wysiłku nie zawiodą lecz
każdy w miarę możności swą ofiarę dołoży

Ściskała.




